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Jarosław, sobota l patdziernika 1932. Rok v. 
E 

olteDyoświaty POZ81zkolnei TYdzlel\ 
Związku Strzeleckiego. Krzepiąc~ CJffrJf. 

J" in,eły bezp,owrot,n~e czasy, ki~dy pa,t,rzoQQ 
u nas na praC-ę ąśwla.tową pqzaszkollJą ja,k,Q Q.ł 
rodzaj filą.ntrQp,jl parodow,ej . Pomimo olbrzy­
mJegq )Yzrostu sieci szk6ł elementarnycp 
w nie podległem państwie, pozostają rozległe 
obsza ry pracy, wymagające Intensywnej akcji 
oświatowej, przede wszystkie m dla usunięcia 
anaUf..betyzmu I 10 dwoJakleg,q: ~iążkowego 
i obywatelł>~o-spoleczne&u. Praca wiec ~lad 
wyplenieniem tych chwastów stan,owi bodaj że 
najważniejsze zadanie oświaty pozaszkolnej. 

• • • 
O slaąie analfabetyzmu w Polsce mamy 

dokładne dane z przed 5 - 6 lat. Ostatni spis 
ludności z r. 1931 nie został jeszcze w tym dziale 
opracowany i faklyczny stan liczebny pieumieją­
cyc h czylać w Polsce, w chwili obecąej, może 
być ąkreślony jedynie w prlyb1iżeni~ . 

Przed wielką wojn~ przeciętna liczba anal­
faQetów na ziemiach polskich wynosiła 50 na 100, 
ale cyfra ta była jedynie teoretycznem, ~bstrak­

cyjnem ,uogólnieniem wielkich różnic poziomu 
kullury na poszczególnych ziemiach pQlskich. 
Umiejelność czylania i pisania posiadało w Wiel­
kopolsce na 100 osób 98 osób, Śląsku Cieszyn­
ski m - 95 osób, w Małopolsce - 60 osób, w Kon­
gresówce - 43 osoby i na Kresach Wschodnich 
- 39 osób! Należy wiec pamie/ać, ie likwidacja 
analfabetyzmu w Polsce dOlyczy zupełnie okreś­
lonych obszarów, nie całego kraju. 

Przecietne, na całą Polskę, podwyższenie 

w lalach 1920 - 1924 liczby czytających i pi­
śmiennych do 65 na sto stawia już nas przed 
państwami lakierni, jak Włochy (63 na 100). Bul­
garja (50 na 1(0), Wegry (55 na 100), Rosja 
EuropejSka (52 na 100 w r. 1926). 

Pomimo szczupłych i niedostatecznych mo­
tliwości oddziaływania na likwidacje analfabetyz­
mu książkowego bezpośrednio ze strony państwa, 

dzieki zastosowaniu szeregu sposobów likwidacji 
analfabetyzmu spo lecznemi środkami - Polska 
stanowczo odłączyla sie od krajów upośledzo­

nych pod tym wzgledem i kroczy szybko naprzód. 
Ale przed akcją oświaly pozaszkolnej leźy 

inne jeslcze, rozlegle pole działania . Wśród ludzi, 
którzy wprawdzie umieją czylać i pisać , wielu 
jest analfabetów pod wzgledem obywatelskim 
i społecznym, nieświadomych obowiązków swo­
ich wzgledem państwa. Ludzi takich spotyka się 

Wszelkie 

w Polsce nawet wśród tych, którzy pokończyli 

szkoły zwłaszcza da)Yne. 
Na prowincji i na wsi plyną stąd zrozu­

miałe skutki ujemne o charakterze kulturalnym 
i politycznym, oraz straty w dorobku państwo­

wym i społeclnym wprost niepowetowane. Na 
braku elementarnych nieraz wiadomości o Pol~ 
sce współczesnej wśród takich analfabetów te­
rowali bezkarnie do niedawna różni demagodzy, 
wyzyskując clemnot~ wsi dla swojej ambicji 
osobistej, wygody ł karjery. 

Zaradzić temu złu kardynalnie i radykalnie 
mote jedynie świadomie I celowo prowadzona 
a kcja wychowa nia społecznego, obywatelski!.!­
go i państwowego. posługująca sili wszystkie­
m i środkami dokształcania dorosłych, jak od­
powjednie szkoly, kursy, odczyty. bibljoteki, 
czytelnie, świetlice, przedstawienia teatralne, 
chóry, godziwe rozrywki, spprty i t. d . TylkO 
uIlłiejętne posługiwanie sie dobrem środków wy­
tej wyliczonych nietYlko przyzwyczai ludzi do 
posługiwania się dz;ennikiem i książką, ale 
wykształci w nich zainter~sowanie spr.awami 
życia zblorowe&o, obudzi i wychowa zmysł 

dla ujmpwania zagadnień życia społecznego 
pod kątem widzenia Interesu ogólnego. 

Z radością i dumą stwierdzić należy, że pra­
ca na tern polu nie słabnie mimo depresji 
gospodarczej, te owszem idzie naprzód, 
VI pierwszym rzędzie dzi~ki ofiarnej obywa­
telskiej pracy naszego nauczycielstwa. 

Wystarczy prlyloczyĆ dane, zebrane przez 
"Związek Nauczycielstwa Polskiego· liczący 42.280 
cz łonków w chwili obecnej. na ogólną ilość 

75.000 nauczycieli pu~1icznych szkół powszech­
nych w Polsce. Oto jak wzrosła praca tych na­
uczycieli w oświacie pozaszkolnej w latach 1929 
-1931 (liczący przed nawiasami z roku 1930/31, 
w nawiasach - z r. 1928/29:) kursy dla doros­
łych - 3087 (2305), odczyty i pogadanki - 22552 
(15338), bibljoteki - 2991 (2348), przedstawienia 
teatralne - 11 882 (8839), chóry - 2041 (861), 
kursy instruktorskie - 999 (38) czytelnie i świet­
lice - 1024 (437). 

Na odctnku walki z ciemnotą i zacofa­
niem niema kryzysu, niema dep resji. Niewąt­
pliwie przy innej konjukturze ekonomicznej­
poste p byłby jeszcze wiekszy. Ale i przytoczone 
dane zadają kłam sceptycznym głosom o tern, że 
rzekomo źle z oświatą w Polsce. 1(. Z. 

TrudnQ mówić wyczerpująco o ideologji 
lub dąt~niach Związku Strzeleckiego W ramach 
krótkiego artykułu. Niedopodobna również mo­
tywować szczegółowo racji jego istnienia. Każdy, 
k~o choćby pO\yierzchownie zetknął sie z tą In­
stytucją pOlrafi ocenić jej cel i zadania. 

Garść powyiszych uwag przeznaczona jest 
dla tycn, którzy może nie z niecheci, lecz poprostu 
z braku sposobności nie zastanowili sie głebiej 
nad istotą Związku. Mówi sie i polemizuje wiele, 
niejednokrotnie bez przekonania, a tylko na ko­
mellde swojej prasy lub swoich kierowników 
partyjnych. To tet czeSIO napotyka sie na ho­
renda lną wprost ignorancje u osób pos'ronnych. 
Ignoracji tej nie Irzeba szukać u przeciwników, 
tam bowiem jest ona złośliwie - rozmyślna, 

obciążona stek iem, z palca wyssanych kulumnij. 
Wystarczy jednak posłuchać rozmów tych "obo­
ielnych", o którychto tak trafnie powiedział nie­
dawno posel Burda, 7.e celem ich jest zrohienie 
til i ówdzie troche grosza, a w końcu potożenie 
si .: w mniej lub więcej wystawnej trumnie.­
W kołach tych PilOuje przekonanie, że Strzelec 
jest poproStu oddziałem wojskowym, gdzie "uczą 
strzelać". Inni tw i erdzą natomiast. te całe .,s:rze­
lanie" 10 tylko pozór do robienia polityki, i t. p. 

Tymczasem cel Strzelca jest znacznie pro­
stszy i bardziej przejrzysty niż sie to naSzym 
przeciwnikom, a naWel przyjaciołom wydaje. 
Celem "Strzelca W jest przedewszystkiem wy­
chowanie obywatelskie szerokich mas mło­
dzidy Trzeba sobie zdać dobrze sprawe z faktu 
jak bardzo młodzież była i jest pod Iym wzglę· 
dem zaniedbana. Szczególnie ta mniej zamożna, 
pozbawiona częSIO należytej opieki domowej, 
która wcześnie porzuca szkołe i ciężko pracuje 
na kawałek chleba. Uświadomienie tej młodzieży 
w kierunku obywatelskim przez liczne odczyty, 
pogadanki, a przedewszystkiem przez codzienne 
z nią obcowanie, oto pierwszy cel lej Instytucji. 

Że strzelec ma charakter wojskowy jest 
zupełnie jasnem, jeśli sie weźmie pod uwage. 
jak konieczne m jest chociażby pobieżne przygo­
towanie bojowe katdego obywatela naszego pań­
stwa. Można być nawet skrajnym pacyfistą, a 
jednak, w chwili gdy wróg napadnie nasz kraj, 
będzie się starało najeżdzce odeprzeć. Lecz nie­
tylko sama gotowość bojowa jest celem wycho-

~rodki kosmetyczfte i farby do sukien 
wody mineralne kraiowe i zallraniczfte 
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wania strzeleckiego. Charakter wojskowy insty­
tucJI daje gwarancję. że członkowie jej nabierają 
automatycznie poczucia karności, solidarności I 
punktualności trzech cnót, któremi niestety spo­
łeczeństwo rfasze nie grzeszy. 

Strzelec jesi przyszłym obywatelem i przy­
szłym obroncą kraju. To jedno zdanie powinno 
starczyć za tomy encyklopedyj. 

Jesteśmy obecnie pod znakiem "Tygodnia 
Strzeleckiego". Starajmy się zaznajomić z tym 
Związkiem I dopomóc mu w jego rozwoju. Od­
rzućmy waśnie dnia codzienne~o i pokost par· 
tyjny. Popatrzmy na to młode pokolenie okiem 
iyczliwem, jeśli nie bezstronnem. Przysłuchajmy 
się temu co mówią ci nasi następcy, popatrzmy 
co robią. Przecież powinno nas to zainteresować. 
I mimo ciętkich czasów zlóżmy grosz na cel 
idei. Tak mało jej poświęcamy w dzisiejszych 
zmaterjalizowanych czasach! T. 8. 

• 
Pro~ •• ~dJ ZSI'U. Slhel~~hłego. Ho· 

rpcznie w społeczeństwie czyniona, lO nie rekla­
ma gazeci~rsko·widowiskowa, by zjednać i zwa­
bit do or~anlzacji nQwych młodych czy starszych 
adept6w. To nieplaczliwie wyclągnlE:!a ręka do 
waszych kIeszeni, daJcie nam grosza. bo zginie­
my w kryzysie, bo za liche, skąpe środki, orga­
nizujemy lud dd obrony pafts/wa, do pracy nad 
podnieSieniem kultury i gospodarki wlasnej.,. 
to nie dzień kwiatka i kwestarzy ulicznych, kió· 
rzy mówią daj ... , lub proszą chodź do nas I ... 

Tydzie~ propagandy Strzelca, który się zbli­
ża, to doroczny krótki rachunek sumienia dla 
społeczeństwa, ileśmy wszyscy wolności i ko­
-riyści wzleli z nik tych co dla niej na' Sybirze, 
w więzIeniach, w powstiniach i wojnach legli. 
a ileśmy ze swej pracy, poza codziennym kiera­
tem swych zajeć zawodowych, poza codzienną 
dozą zaspokojenia osobistych prltrzeb i osobis­
tych utyt, spłaceniu tego długu, Polsce walczą­
-cej, poświęcili. 

Tydzień propa.'t~ndy fo doroczny apel do 
czynu, do pracy, do poświeceń, do ofiarności 
dla jutra, dla ojczyzny, dla państwa. Apel dla 
jednych porywający, mówiący do rozumu i du­
szy, dla Innych, jak gorżki wyrzut. niemUy 
i przykry. 

A więc gdy na ~s1rzernicach w całej Polsce 
rozlegnie Się huk "Dziesięciu strzałów ku chwale 
OJczyzny" - stanie przed Wami miłe lub nie­
mile zapytanIe: ileŚcie z Poiski wzięli, a Ile jej 
oddacie? 

• . " 
DZIESIĘĆ STRZAŁÓW KU CHWALE 

OJCZYZNY 
Na ,krótko przed wielką wojną, kiedy butny 

cesarz Niemiec Wilhelm II zwiedzał Szwajca rję, 
zwrócił sle on - opdwiad~J~ - do stojącego na 
straży żołnierta szwajcaHkiedo i. iapytanielh ,.Jesl 
Was 100 tysięcy, cót wlec zrobicie, gdy poślę 
nJ Was miljon moich tołnlerzy?- Katdy z nas 
wy~trzeli tylko lo rizy od rzekł spokojnie 
Szwajcar. 

Nie wiadomo, czy anegdota ta jest praw­
diiwa. W katdym razie faktem jest, te w czasie 
wojny światowej Niemcy nieraz mieli ochotę 
przekroczyć granicę szwAJcarską. za kaźdym jednak 
razem wstrzymała ich obawa nie skalistych gór, 
leCI celnych strz,lł6w ukrytych za niemi strzelców. 

OawnleJ miasto. które chciało być bezpiecl­
~e przed niespodziewanym napadem rabusia, 
wzniosło wysokie mury. Dziś najsilniejsze nawet 
mury, czy twierdze nie obron ią kraju przed na­
padem wroga. Jedyną obroną nowoczesną, to 
celność s!rtału wszystkich kraju mieszkańców. 

W tygodniu Obrony Na rodowej, w czasie 
od 25. IX do 2. X uczyńmy rachunek sumienia: 

czy zdolni jesteśmy stworzyć Ojczyźnie len -
jedynie niezawodny - mur obronny. Tu nie po­
mogą frazesy. deklaracje O miłości Ojczyzny, 
zadne wygodne sam~uspokoienia: "Jakoś lo bll:­
dz/e-. Spójrzmy prawdzie w oczy i zaglądając 
w głąb własnego sumienia, odpowiedzmy so6ie 
szczerze na pylani~: Czy potrafimy w razie po­
trzeby oddać tych kilka celnych strzałów? 

Odpowiedzmy nie slowem, lecz czynem. 
W dniu 2 X. organizuje Zwiitzek Strzelecki, jako 
główny kierownik i organizator sportu strzelec­
kiego w POlscb, dzieki wytrwałej pracy którego, 
liczba czynnie uprawiających sport strzelecki u­
rosła w dą~u kil~u lal z selek na dziesiątki ty­
sięcy \VIM ~ le strzelanIe pod wezwaniem "dziesięć 
strzałów ku chwale Ojczyzny·. W dniu tym 
wszelkie sl~l;elnice calej Polski otwa rte będą dla 
obywateli. kfórzy zechc~ swą niezłomną wolę 
obrony granic pJńsiwa ladokumenłować dziesie­
du celnemi strzalami. W dniu tym każdy prawy 
obywatel, bez względu na wiek, zajęcie, czy pleć 

zgłosi się na najbliższej strzelnicy i uiściwszy 
sl(romną opłatę pokrywającą tylKO koszt amu­
nicji i tarczy odda swych lo strzałów ku chwaie 
Ojczyzny ... 

Strzały le Oddamy z broni pOlskIej, polską 
amunicją, ażeby silniej jeszcze zadokumentować, 

że do obrony •• kraju nie potrzeba nalJl cudzej 
pomo,,;y i że ufni we własną silę, własną nię­

złomną wolt: potrafimy każdemu wrogowi stawić 
czoła. Od obowiązku tego uchylić się nie wolno 
nikomu. Polska, kraj otoczony licznymi pożądli­
wie na ziemie nasze spoglądający wrogami, liczy 
na każdego z nas. Ten kogo zabraknie w szere-

• gu, wzmacnia siłę wroga, staje się więc jego 
sprzymierzeńcem. 

Spełnmy więc wsiyscy nasz obowhizek, 
niech setki tysięcy celnie os!n:elanych w dniu 2. 
X. h. r. świadczą nieodparcie, że każdy, kto 
zacHłanną r~ką odważyłby śię sięgnąć po nasze 
ziemie. spotka sil: z gradem celnych. jak osa 
jiaowitych, jak pIorun śmiertelnych strzałów. 
Niechaj slrżii,ły ie rozebrzmią w całej w Pdlsce, 
wrogom na ostrze!enie, śwcHm na otuchę. 

A wtedt nie przerazi nas mnogość nas~ych 
wrog6w. SpOkojnie, Ha \rzeźwo. przeliczywszy 
ich i nasze siły, ~iadomi własnej potęgi naro· 
dowej, powiemy z męską ufnością w sa mych 
siebie; .i cóż kaźdy - z nas wystrteli łylko 
dziesIęć razy l" 

NIechaj Więc w dniu tym nie zabraknie 
nikogo. Katd~ Polat katda Polka niech odda 
dziesięć strzałów ku chwale Ojczyzny. 

S/rulanit dla wszystkich w JarOSłaWIU Od4 
b€dztt sif Z paJdzitrnika od godz. ID-tej . do 
16-/tj nó strżtlnicach małOkalibrowych w kosza­
rach 39 p. p. i 3 p. p. Ltg. 

• . , .. ,. 
" Tydzień Związku Strzeleckiego w jaro-

siawiu zainaugurowany capstrzykiem oraz refe­
ratem p. Władysława Gawła - Prezesa PowialU 
Zw. Strzel. wygłoszonym w dniu 2S bm . w sali 
Kasyna garnizonowego. Licznie zebrane audytor­
jum z zaciekawieniem wysłuchało niezwykle in­
teresującego referatu pl. "Ootowo$t bojowa Pań­
stwa", zaznaja miając się ze stanem liczebności 

organizacyj Przysposobienia Wojskowego, w któ­
rem najpowaźnieiszą organizacjll jest Związek 
Strzelecki - wyc howywuJący Państw u ponad 
pół miljona dzielnych pod względem moralnym 
I fizycznym - gotowych na wszelkie trudy dla 
Ojczyzny - obywatel i. Zach~cając do popierania 
zasłużonej tej organizacji, zakończył znakomicie 
opracowany referat okrzykami na pomyślność 
Najj8Śniejszej Rzeczpospolitej. P. Prezydenta Mo­
ścickie~o i Marszałka j. Piłsudskiego. (ts.) 

Cz.s odnowił pr ... dpł.~ •• 
",' •• '.c p a t d 1& •• r n I Ił 

Program. 
Tygodnia Propagandowego Zw. Strzel. 

w Jarosławiu. 

l / X. g. 14 zawody lekkoatletyczne o mi­
strzostwo powiatu na stad jonie Sokoła . dalszy 
ciąg 2/X od g. 9 rano. 

f /X g. 18 Akademja w sali oddz. Z. S. ja­
roslaw z urozmaiconym programem. 

2/X caly dzień strzelanie na strzelnicach 
39 p p. Strzel. Lw. i 3 p. p. Leg., za zwrotem 
kosztów .,10 ~trzałów ku chwale Ojczyzny". 

2/X g. 21. zabawa towarzyska i tańce na 
sali dancing Oddz. Z. S. jarosław. 

la komiti: : 
Kom. POII'. l. S. 

Z. Talomitr 
kap:. rez. 

~-"'."'''''' ...... ---
Sala Horń-Laud"a 

• uczenlca 
prof. Wolfsohna I prof. Frlemana 

~~ lBReJe grY ria lotteplanlB 
(SoblesJtlegb 2.' 

...... ____ ., .. " . ' .,.. ., H' ...... . •. 

ltronika. 
(Redakcja be.w.runkowo manu.kr)'pUh\' nie .wrac.) 

Rdzwlijzanle partii .. Selrob.jedność" za 
nlebezpiecznł działalność wywrotow~. W dniu 
26 u. m. na murach naszego miasta ukazało się 
obwieszczenie wojewody lwowskiego z dnia 26 
września 1932 r, w sprawie rozwiązania organi ­
zacJi "Selrob-jedność·. Treść tego ogloszenia 
brzm i: 

Isłniejąca od paidziernika 1926 ukraińska 
partia pod nazwą "Ukraińskie SeUulsko-Robołni­
cze Socjalistyczne Objednanje" (w skrócenIu "Sel­
rob"), a od maja 1928 f . Ukra ińska Selańsko-Ro­

bołnicza j ednist" (w skróceniu .Selrob-Jedność"), 
kierowana i utrzymana przez organizacle komu­
nistyczną przez cały czas swojej d.z~ałalnbści sze­
rzyła hasła wywrotowe. dątąc do obalenia obec­
nego ustroju państwowego i społecznego drogą 
zbrojną i do oderwania części ziem od całej 
RZplitej. 

Zbrodnicza działalność tej partjl zosłAb 
ujawniona w szeregu procesów s~dowych prze 
ciwko jej przywódcom, którzy zostali s~aźanl na 
karę więzienia, a wyrokiem Sądu okręgowego 
w Lublinie z dnia 17 maja 1930, zatwierdzonym 
prtez Sąd Apelacyjny w Lublinie, part ja .Selrob· . , 
Jedność" , została uznana za przybudówkę .Komu­
nistyczneJ Partji Zachodniej Ukrainy" (K. P. Z. U.), 
a więc za orga nizację antypaństwową. 

Wobec powytszego P. Minister Spraw Wewn., 
jako powo lany do czuwania nad bezpieczeństwem 
i s pokojem państwa i za nie w całej pelni przed 
społeczeństwem odpowiedzialny, nie mogąc tole­
rować tej or~anizacji spiskowej, jako wrogiej 
i niebezpiecznej dla państwa, uznał partię "Sel­
rob-Jedność" za o rganizacje nielegalną, zarządza­

jąc jej rozwiąza nie i wydając zakaz naletenia do 
niej lub współdziałania z nią. 

Ostrzegam przeto, że każdy kto mimo za­
kazu będzie należał do partji .. Selrob-Jedność" 
i z nią współdziałal, zostanie z cał, surowościII 

prawa pociągnielY do odpowiedzialności karno­
sądowej. 

Zarządzenie niniejsze obowiązuje z dniem 
ogłoszenia. 

We Lwowie, dnia 26 września 1932. 
Wojewoda lwowski dr. Rotnitcki. 

Walne Zgromadzenie Członków To ... 
pryw. gimn . .łeń9kiego im. 'j . Słowackiego 
odbyło się 24 września we własnym gmachu. 
Dyreklorka 7.akladu p. Nosowiczowa w swem 
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~prawozdaniu poruszyła o uzyskaniu z powrotem 
prawa publiczności, jako wynik uznania przez 
" ' 1"""'1 ' ,,,.d I\ura orJum. ze zaK ad prowadzony jest zgodnie 
ze wskazówkami władz przełożonych, w szcze­
gólności, it nauka stoi ha odpowiednim pozio­
mie. Po wyczerpaniu pprządku dzlennego wybra­
no 3 członków Zarządu na.3 lala, . a to p. p: 
karolinę Rie!ar9~ą ~auczyciełke sZ'koh pow., 
kapitana Michela i pro\. gim. I-go Bernarda Slrei-, 
fera. 

Dookoła jubileuszu GimnazJum I. w Ja~ 
roslawlu. Z inicjatywy Dyrekcji Gimnazjum I. 

, odbyło się w niedzielę 25 ub. m. zebranie 6. ucz­
,niów tegoł Zakładu w sprawie urządzić się ma· 
jących uroczystości jubileuszu SO-Iecia istnienia 
oGimnazjum, przypadającego w r. 1934 

Zebranie liczące, ponad 50 osób, a ' złożone 
'przeważnie ze starszych, zagaił dyrektor p. Dr. 
· Czekałowski króciutką historją szkolnictwa śred· 
-niego w naszym prastarym grodzie, poczem po· 
dziękował zebranym H ich przybycie, życz"c po­
.myślnych obrad. 

Po wyborze ;>rezydjum dnia w osobach p. 
.dyrektora Dr. Czekałowskiego i p. Herlendera 
(sekret.) przyst~pióho dd dyskuśji nad projektem 
uroczystego obohodu 50-lecia istnienia Gimnaz· 
jum I. w Jarosławiu, wysuniętego przez ks. ka· 
nonika Lisińskiego i p. sekr. Harlendera. 

Otóż wedle tego planu objąłby program 
'rozbudowę wzgl. przebudowę ołtarza w ,kaplicy 
zakładu oraz tablicę pamiątkową z nazwiskami 
,poległych w latach 1914 - 1920 wychowanków 
w bojach o Niepodległość Polski, dalej księgę 

pamiątkową ze szczegńlnem uwzględnieniem dzie­
.jów zakładu i ruchu ideowego, konspiracyjnego, 
w latach niewoli, wreszcie szeroką ,akcją na rzecz 
in statu nascendi Bibljoteki miejskiej. 

Nad referatem inicjatorów rozwinęła się ' 
wcale tywa dyskusja, miejscami nawet ostra, 
w której gios zabierali p. p.: Dr. Hornik Mgr. 
Jed1iński, pułk. Cieśliński, Mgr. Eichenwald, .kpl. 
Zieliński, Dr. Rabinowicz, Dr. Blumenfefa, Dr. 
Chotyniecki i inni. W pierwszym rzędzie za­
akceptowali myśl urządzenia jubileuszowych uro­
cźystości w ramach przez referentów nakreślo· 
nych, większość zaś stanęla na stanowisku, że 
obecne Zebranie nie mote z góry wytyczać ca· 
łego planu obchodu jubileuszu, gdy jeszcze Ko­
mitet organizacyjno-wykonawczy (który się wy­
bierze) nie opracował całokształtu akcji jubileu­
szowej. Nie można zatem już dziś, nie znając - ' 

PELJETON 

--Wn na kartelu. 
Czas - po~iadaią - w miejscu nie stoi, 

a świat w siedmiomilow~ch butach idzie naprzód 
po drodze postępu. Z dumą patrzymy na naszych , 
praojców, nietylko tych, którym za mieszkanie 
służyła grota skalna, a broni~ był topór krze­
mienny. Z rÓwnem poczuciem wyższości prze· 
~legamy, d1ugi ciąg stuleci, które nie znały sa­
mochodu ąni dancingu. radja anj poma~ki do 
ust, aeroplanu anI Hitlera. Wojnę prowadził 
umiemy z całym wyszukanym komfortem siu róż­
nych sposob6w żadawanla śmierci, a w czasach 
zaś pdkoju, pędzonych pod czujną opieką ligi 
Narodów, czujemy się jako tako bezpieczni. Nie 
grozi nam trąd, powietrze morowe ani rozbój 
na gładkiej drodze. 

Inaczej bywało dawniej, w zamierzchłej epo­
ce średniowiecza, gdy świat cały pokryt}' był nie­
przebite mi borami, był jakby jedną szumiącą knie­
ją, którą zrzadka tylko przerywały osiedla ludzkie. 
Poprzez te bory wiodła ~ątla siateczka dróg 
i traktów. Niemi to ciągnął zakonnik by zapu, 
ścić swą sieć ewangeliczną na p'ołów Jusz wśród 
ludów, zagubionych w ()~stępach leśnych. Temi 
traktami szły ładowue bryki kupców, utrzymują­

cych wymianę towaróW między wschodem i za­
chodem, pÓłnocą i południem. 

I na tych to - niezbyt może gładkich -
drogach panował wszechpotężnie uświęcony tra-

możliwości finansowych i projektów równie waż­
nych, innych b. uczniów na zebraniu nieobecnych, 
uchwalić program imprezy, by go potem róż­
nem i dodatkami łatać. 

Uchwalono też zgodnie z wnioskiem owej 
większości (przeważnie starsi) wybrać Komitet 
organizacyjny z 25 osób (następnie uzupelRiony 
do 30), któremu polecono, by najdalej do 2 , ty. 

. opracował .SZ~::;;~~~~:;yPlan imprez jubi-
) proje~t Komitet~ 

ji" .. dSlawiil go następnemu Zebraniu do zatwier­
dzenia i tem-, te z tą chwilą przystąpi się do 
pracy w sekcjach, dOlonych z fachowców. . , 

Przewodniczącym Komitetu wybtano przei 
aklamację ogólnie powatanego p. dyr. Dra 
Czekatowskiego, kióry lednakdwof wyborJ ow~­
go nie przyjął ze względu na swe oficjalne sta­
nowisko żawodowe oraz n'a ' fakt, iż nie nalety 
do b. uczniów Zakładu . Argumenty jego trafiły 
do przekonania zebranych, lecz z powodu nie­
możności natychmiastowego zapełnienia tej luki 
odłotono sprawę wyboru przewodniczącego do 
,p'rzyszlego zebrania, do którego to czasu zgo· , 
dzil się p. Dr. Czekałowski prowizorycznie funk· 
cję tę spełniać, 

Nadto wybrano Komitet honorowy jubiltmszu, 
złotony z najwybitniejszych ludzi, b. profesorów 
i uczniów Zakładu, z wszystkich zaś w Jarosła­
wiu , przebywających b. wychowanków utworzono 
Korni/d urzqdzajqcy. który wszelkie odezwy pro 
faro externo wydawać będzie. Tumin nust(pneg!J 
zebrania naznaczono np dzień 23. X. 1932 
o godz, 10 w sali rysunkowej Gimnazjum /. na , 
II. pi(tru. . " 

Delożowana 80-letnla wdowa z rodzin, 
otrzymała pomieszkanie. W związku z naszą 
notalk~, zamieszczoną w ostatnim numerz~, dl ~e­
lożowaniu bjednej SD· letniej .wdowy ł ro~zi~ą, 
która przez dłuższy czas biwakowała pod golem 
niebem pod ś~ianą bóżnicy, urzędujący wicepre-" d ,..,.~ I , J..i 1 • 
zes Zarzą u gminy żya. p. mecenas Ur, Eltinger 
informuje nas, że natychmiast po zawia40mieniu 
Go przez nas o istotnym stanie, iajął su: ener· 
~icznie powyższą sprawą. Polecił 6ezwłocznie 
wyasygnować zł. 50 i ł;łcznie z obywatelską ak· 
cją wszczętą przez p. Leopolda' Goldberga, wy­
najęto pomieszkanie dla biednej rodziny. 

Fakt ten z prawdziwem zadowoleniem no­
tujemy. z tern, że szlachetny czyn obywatelski 
p. Go1dberga zasługuj!! na publiczne uznanie. 

Zebranie dyskusyine sjonistów-rewizjoni-

dycją, bezkarny rozbój. Na skrzyżowaniach dróg, 
na wzgórzach panujących nad okolicą osiadł 
średniowitczny rycerz. Nie ten z legendy, który 
bronił wd6w i sierot i szedł w turniejowe 
szranki ze wst~żką swej bogdanki. ale dzikj łu· 
p'ie:t:ca, tyran i ciem(dca okolicznego pospólstwa, 
pan tycia i śmierci na traktach publicznych. Raub­
rille; plondrował pr~eje1dżaiące wozy. szukając 
CQ cenniejszych jedwabiów. złola, win i innych 
zagranicznych dziwów, krwią znacz~ł swój szlak 
łupieżki, nakładał dowolnie hllracze i daniny. 
Wiódł życie pasorzytnicze, zbytkowne, h~laszt:ze. 
tucl.Ony potem i krzywdą ludzi, beźbronnycn wo· 
bec jego źachcianek i szerokiegó !8sięl!'U jego 
przemocy. 

A jakie dalecy jesteśmy od tych ciasów 
, . ,,~ ' . ,..., ' 

kiedy, g,walt sroglegd pana na wymosłym J(asztelu 
był ńorm4 życia dlA ku~c6w, mieszczan i szarej 

, f j' , • , 

biedoty okolicznego, panszczyżnianego chłopstwa. 
Żyjemy wszak w czasa,h unormowanego życia 
zbiorowego. sźczydmy się dorobkiem całych stu­
leci, ktÓre trudziły sie w ciągłem poszukiwaniu 
coraz dos~onalszych form organizacyjnych dla 
ludzkości ... 

I rÓwnocześnie na drogach naszego współ· 
czesnego życia odbywa się codzień, w biały dzie'fi 
cynicz~y, bezkarny rozbój! 

Współczesnego łupieżcę znamy nazbyt 
dobrze. Nit: chadza w kolczudze, nie ima się 
broni, nie czatuje w wyrlioslym kasztelu, niby 
sęp, na nadciągaj<łcą ofiarę. ROlparty niedbale 

stów -- za i 
się 24 zm. w sali posiedzeń Kahału. Zagaił 
zes tui. rew. sjon. Ozjasz Potascher. Referat p. t. 
"rewizjonizm a sjonizm po konferencji wiedeń· 
sRi ej" wygłosił prezes Dr_ Damm z Krakowa. 
Referai utrzymany w łonie umiarkowanym od­
biegał dalece w formie j treści od radykalnych 
z~rotóW Gra Weisla, aczkolwiek wygłoszony zo­
stał pod wyłącznym kątem ściśle partyjnym 
\" dyskusji, która stała na bardzo powatnym po­
ziomie, zabierali głd.s zaproszeni z In~ych frakcyj, 
a to p. p,: Dr. Rablnowicz, Kramer słuchacz te-

ologji, Ozjasz Lang, Dr. Blume;nn1fi,e~I;d~~, .. ~~~i:no~~:~: 
nauczyciel hebr. i akademik \\ . Silne 

nader dodatnie wrażenie wywarłYv,:':~::::U\11~~ 

bokiej historjozofji i przesłanek. natury psycholo­
gicznych zapomocą których obalał twierdzenia 
prelegenta co do zarzutów poczynionych prof. 
Drowi Weizmanowi, wykazując, że proł. Dr, 
Weizman. jako oficjalny reprezentant światowej 

organ. sjon. postąpił zupełnie. poprawnie. Wra· 
żenn~ wywodów Dra Blumenfelda było tern sil­
niejsze, te jakkolwiek sam poale sjon. nie zajął 
ładnego stanowiska ze swego punktu widzenia 
partyjnego,1 a ' okazał się obrońc~ postępowania 

proł. Dra Weicmana. 

Skon ofiary morderczego zamachu _ W so­
botę, 24 zm. o godz. 2'30 po pdt mimo nad· 
ludzkich wysiłków i wszelkich zabiegów lekar­
skich , dokonanych w szpitalu powsz. Ś. p. Tade­
usz Kubrakiewicz Kontrolor straży skarbowej, -
ofiara morderczego zamachu notorycznego zło· 
dzieja i bandyty Bronisława Hołubki - wskutek 
znacznego upływu krwi w 21 wiośnił!: żyda wy­
zionął ducha. 

O tej samej godzinie P. P. 1.:brodniarza od· 
stawiła do Sądu okręgowego w Przemyślu. 

Pogrzeb, który się odbył 26 zm. stanowił 
imponującą manifestację uciuć (ha ofiary bandyły, 
a zarazem wyrazem serdecznego współczucia dla , 
pozostałego ojca, proł. gimn. w Przemyślu i ro­
dziny. W oddaniu ostatniej I?osługi wzięła udział 

orkiestr4 gimn. II-go, koledzy i przełożeni oraz 
;'''' 5'' 'W·' lU .. "'.... ;-. 

w luksusowej limuzynie, wytworny i zwycięski, 
uśmiechnięty światowiec i bon vivour. - wszech­
mocny pan i dyktator klrtelu I 

Arsenał jego Środków walki rÓwnie dyskret­
ny i wytworny. Wystarczy jedna konferencja, 
jedna krótka telefoniczna rozmowa, jeden prze· 
lot samolotem do jakiejś metropolji międzynaro­
dowych koncernów, a życie współczesne przy· 
biera charakter pola bitwy. Stają fabryki i wy· 
twórnie, robotnik idzie na bruk, na głód i ponie­
wierkę - towar podnosi się "iN cenie lub utrzy­
muje się na dotychczasowym poziomie wbrew 
wszelkim kalkulacjom, wbrew ogólnej obniżce 

kosztów produkcji i utrzymania, wbrew intere­
som nietylko szerokich warstw spożywców, ale 
i samego przemysłu. 

Toczy się bitwa o wysokość dywidendy, 
o salwowanie dyrektorskiej pensji. Urękawiczniona 
dłoń dzisiejszych rycerzy społecznego rozboju 
zaciska się bezlitośnie dokoła szyi ofiar. Nad 
traktem zbiorowe~o życia, jakim jest swobodna 
wymiana towarów, usług i kapitałów, wznosi się 
pOSępny gmach kartelu i .kładzie się niezwalczo­
ną zaporą na drodze ku sprawiedliwości społecz­
nej i nowoczesnej organizacji życia. 

Swiat tycerzy . feudalnych rozpadł się w iru­
zy. Op,ust9~za.ty dumne kaS1J~le. Wiemy, te li kar­
tele ..,.. d~fsie~szej swej pasoiytniClej ... formie 
naldet niedługo będą do posępnych wspoą1~ 
nleń przeszłości lm prędzej to się stanie. 
tern lepiej dla świata i - dla samych poten. 
tatów ginącego świata Ra. 
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If6ięczne rz.e~ze obywatelskie bez względu na 
W:fznanie i przYf1aletność piJrtyjną . 

Cześt Jego pami,eci I N_.I. łml.rt em. urz~d~lk. n •• roble 
tony. Em. ~Iarszy zarządca podatkowy Tomasz 
Jakubi.ec odwiedzał qcsto grób swej toąy_ Ubieg­
łego piątku, gdy w pOtnych godzinach wjeczor­
nych flie jawił się w domu, zaniepokqjqf18 ro­
dzina poczęla poszuki)\'ania. Tymczasem P. P. 
zawiadomiono, o znalezieniu zwłok na cmenta­
rzu i jak się okazało był to ś. p. Tomasz Jaku· 
biec. Przypyl)' pa miejsce lekar,: miejski Qr. Or­
łowski slwier.dził ś"1ier~ wS~Jlt.ek udaru serca: 

.Pogrze~ Ś. p. JakjJ~cal który zmarł w 6~ 
roku tycia i był u ą~s Qsobą powszec~nie zpa­
ną i szanowaną, odbył się 26 ,m. przy lłumQYT1l 
udziale powainych sfer obywatels~icp. 

Cześć Jego pami(ci! 
Porachun.lf.l przy pomocy nota. Na tle 

pprachunków osobistycjl dpszło między zqanymi 
lIP lUt. ~ru~u I'dward'lTl I<pza~yilskiJlJ i Julia­
nj:rn Decem dq aw~nl,JrV, w trakcie której Ko­
zaczyński pr~ebił no,tem Oeą. Kozaczyńskim za~ 
j,ła się p. p., zaś Decem szpilal. 

Z kronlkJ kradzidy. Aniela Irza z Jaros­
ławia zgłosiła na Komisarjat e. P., że Józef Ło­
boz zamieszkały na Misztalach skradł na jej szko­
dę I parę trzewików wart. 8 zł. 

Walerja Niediwiecka z Jarosławia zgłosiła , 

że Aniela Morjan skradła na jej szkodę z niezam­
kniętego mieszkania jeden koszyk wraz z sukien~ 
kil łllcznej war!. 43 zł. 

Marja Ziwer z Jarosławia zgłosiła, te ł"l ele­
na Buszko z Przemyśla skradła na jej szkodę je~ 
den płaszcz wart. 55 d.· 

Kto, Iklld i za co .spoczął" na Korni· 
sarjacle P. P. Mieczysław Kanikuła i Bronisław 
Wróbel o~j z jarosławia wstali doprowadzeni 
na Komisarjat P. P. za pobicie Marjl Saw~a z ja­
rosławia, Józef Majchrowski za wałęsanie się po 
mieście bez celu i pracy, Wojciech Makarski z ja­
wOrJlika polskiego pow. Rzeszów za OSJustwo 
na szkodę Mali Fusteig z Jarosławia . Ludwik Ba­
licki z Pruchnika jako poszukiwany pnez P. P. P. 
w Zarzeczu lut. powiatu za rozmaite kradzieże na 
tarnI. terenie, Michał Wankowiez z jarosławia za 
kradziet jednej pary lejc z niezamkniętej stajni na 
szkodę Ozjasza Grossmana, Aniele Łój z jaros­
ławia za kradzież naczynia kuchennego wart. 120 
zł. na szkodę N. Gliicka z jarosławia, Stanisława 
Mastyka i Michała Gąsiorowskiego za współ­

udział w kradzieży na szkodę Millera z jarosła ­
wia, oraz za jazdę koleją bez biletu jazdy Wła­

dysława Ku~a i j ózefa Drobnego obu bez Slale-
20 miejsca pobytu i zamieszkania. 

Znifka cen wyrobów monopolu spirytu­
sowego . W "Dzienniku Ustaw" z 26 września u\l:a­
zaJo się rozporządzenie ministra skarbu, wpro ­
wadzając nowe ceny na wyroby mon.opotu spi­
rytusowego. Ceny te zostały w porównaniu l- do­
tychczasowemi obniżone przeciętnie o 20 procent. 

W handlu detajlicznym cena I litra wódki 
czystej (35 proc.) wynosić · będzie 4 zł. (zamiast 
4'80 zł.) wódki wyburowej 40-stopniowej zł. 5'30 
(zamias,t 690). wódki luksusowej 4~-slopniowej 

zl. 7·50 (zamiast zł. 1040). Cena 1 litra spirytusu 
na cele domowo-lecznicze (90 stopni) wyniesie 
zł. 1020 (zamiast zl. 12·50). 

Ceny są obliczone wraz z butelkami. Wod­
powiednim stopniu potanieją tet wódki w mniej­
szych flaszkach. Nowe sławki wchodzą w życie 
w handlu detajlicznym z dniem 20 wrześni", w han ~ 

dlu zaś hurtownym z dniem 26-go września. 
Obnitka cen tytoniu. \V najbliższym czasie 

obniżona będzie cena tytoniu i papierosów. Ofic­
jalne ogłoszenie obniżki nastąpi jak zwykle w os 
tatniej chwili. 

Sprawa eksmisyj mieukaniowych. jak 
wiadomo, z dniem I . października br. wygasa moc 
prawna dekretu, wstrzymującego eksmisję z po­
mieszkań jedno - i dwuizbowych. Obecnie or­
ganizacje lokatorskie· otrzymały wyjaśnienia, że 
dekret nie będzie przedłużony, ponieważ nowela 
do ustawy o ochronie lokatorów z 7. listopada 
1931 zasadniczo wstrzymuje eksmisje sądowe 
z pomieszkań jedno - i dwuizbowych. Wobec 

tego nie zachodzi potrzeba prolongaty dekretu. 
Niezaletnie od lego organizacje lokatorskie wy­
stąpily z ponownym memorjałem do rządu, aby 
wstrzymane zostały również eksmisje z pomiesz­
kań 3 i 4 pokojowych, o ile zajmujące je osoby 
pozostają bez pracy. 

Zawiadamiam, że mieszkam obecnie 
przy ul. Pr:a plet:r;Jus:a 2~, 
(dom Ś. p. Terleckiej) i udzielam nadal 

lakcyl gry Ol larllJ'lnll 
Qraz p~ycza!l1 fortepian na ćwiFzenia 

Rllkundla ChmlllBllllka 
nltu:zlcJtlka (11 ni ttrteplanit. 

UJ Q ilSWlli ss li I libii 

Rlklo". dtwlgnlQ handlu. 

z. sportu. 
Lekko·atletyka w gimnazjum I-s~em . 

Odbyte 21 bm. na Stad jonie jedne l !icznycł! 

zawodów wewnętr~nych , urządzone przez rucpli­
wy Zarząd kółka sportowego, zgromadziły ną 
starcie około 20 junjorów, którzy osią~nęli wy~ 
niki : 100 m . I} Friedwald 11 8 s. 2~ P~sternak 
12.2, Dysk I) Friedwald 30,37 m. 2) Duda 29

t
71 

Kula 6 kg. I} Duda 11 ,91 m. 2) Pa sternak 
Oszczep l) Duda 39,15 2) Sroayński 38,45 
W dal I) Cena Br. (IV) S, 62 m (5.70) 2) Pa­
sterni!~ VI Wy t I) Proterius 1.50 m 2) Fasl i 
fena 1,4fi. {l,:ganizacja w rękach kuratora koła 
p. prof. O$~{lpiuką i ZarJądu - dobra. 

Brandle~ 2. 
Zawody lekkoatletyczne o mistrzostwo­

Jarp~awl,. urządza tut. Ośrodek W. F. i P. W. 
na stadjoJlie SokQła w dniach l bm. o godz. 
14-tej i 2 bm. o godz. ID-tej. 

~r.i!="-~"'ł'; . $\ 1'1. 

Wszvscv sI .. jut przekonali. 
te obcasy gumowe marki 

"v E S T A'· 
~Il nJlilrWiJllIiZę I !'IiI'ila'ę s! .. ~9 IIIfs~,st­
kIch ,not;ięll ąbuwla. ~ przy'~'" lą łanIe. 

~ 
Polecamy produkowaną VI' nal.,,-tazv_ gatuftku łl.~ 

! "SKÓRf;iUMĘ" WESTA·WOLBROM 
zastępującą s k Ó r ę; podeszwową oraz 

~ 
płyty do reperacji kaloszy I śniegowców. 

Przy zakupnie obcas6w gumowych Westa otr:zymuje katdy kupujący ni miejscu ~ 
od kltdej zakupionej pary kupon premjowy. ' 

\Vł.scicJl~1 6 kupon6w otrzym)Jje bezpł.tnie. tytułem premji paN: ob.::.$6w ,.Wtlta" 

::::::::::::::~ __ ~5~~~_::::~::~~:::_:::~_,:~_~';':b:J~:I~'~~. ;::':~:':::~.,.~':q.:_:':~:':':~~.~~~::::_~':~~:~~~~ 
ADOLF BLUCHER Cud techni~i Xx. wie~u I 

Scltnne płytki glnuroll/aRB I cementu I 
Białe. niebieskie, lub marmu­
rowe w rqżnych kolorach 
o lustrzanym p O ły s k u, 

produkuje I dostarcza 
w Wojew. lwowskiem 
O 50°/0 tanlei 
od tego rodzaju 

Innych pty tek, 
Firma: 

M. O KOŃ, Jarosław 
ul. KraszewsJc.~e90. -:-- Telef. Nr. 6. 

na sezon jesienny 193~ r. 
poleca 

NAWOZY SZTUCZNE a to: 
tomasynę zagraniczną, 

s61 potasową i kainit, 
superfosfat mineralny, 
wapno nawozowe, 

tudzież wszystkie nawozy azotowe, produko­
wane przez Państwowe Fabryki Związków 

Azotowych w Mościcach i w Chorzowie. 
w całoVJagonowych ładunkach wprost z fa ­
bryk I kopalń oraz w dełajlicznych ilościach 

ze swych magazynów w Jarosławiu 
Sp6łd,lelczl/ 

Bl\ftK RObnlCZY 
z o8ranlczon" odpowledzlalnojClIł 

W JAROSLAWIU. 

Popieraicie 
LigCił Morską 

i Kolonialną 

IllwA, shlld Imlkllh Illulll.1 lljlllll,n 
W IAAOSł.AWIU, ul. 3. M.Ja ,. 

(dawniej gmach strlty pahrnej) - Telelon Nr. 165 
dosta rcza cement wagonowo z. wazJałklch fa­
brJk oraz poleca delajliclllie ze składu: Cement 
portlandzki. wapno, gips sztukatorski i alabastrowy. 
wapno hydrauliczne, cegły i glinki szamOtowI!, 
płyty piekarskie, piece kaltowe; dach6wki szklane, 
trzcin~, asialt. karbolineum, ter, S"loły , p;apt: da· 
chową i iZOlacyjną (Kutnickieęo) or,z larby, po­
kO;I)'. la,dery, terpentyny. kredy, pendzle, p!St}' 
do podłóg, klin;!eril, asbeSI, SZIIury nbestowe 
i wszelkie 1111le materjały w zakres budownictwa 

wchodzące. 

Towary pierwszorzędne l . Cen)' konkurencvjnl! 

Warunki zapłaty wedłu~ umowy. 

Nowości 

na sezon ieslennv 
iOglądać motna bez 
obowIązku k u p n II 

DOM TOWAROWY 

" IMPERIAL" 
w JAROSł.AWIU. 

c'-
KIIJentelę , te po· 
I zaopatrzyła ,m na ~ 

Zawiadamiam Szan. 
wrócIlam z zakupów 

OBECNY SEZON 
swój magazyn w k a p e I u s z e damskie 
najnow szyc h modeli wedle wzorów 

p a r y s k i ch. 

Cen, na,nltsze, konkurencyjne 

PierwszorzędDY salon kapeluszy damskich 

LAURA FRIESEL 
W J II R o S L A w, GrUnWald': ':J 
~ .. _ 011::': łOWI: ~=!:.;, kupna. 

- Oru.karnia S. 8auml!artena -.I jarosławiu Wvdawr.~ i OdDowl"dzlllny r.llaktDr , ___ E_. _A_._U_EL __ S_C_M_I_F_"_._'_._. ___ ~ _____________ ~ ______________________ _ 
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